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MONITOR WARSZAWSKI. 


W- WARSZAWIE DNIA 7. KWIETNIA 1825. ROKU WE CZWARTEK. 


Ciepłomierz R. Barometr. Wiatr. Stan Nieba. 
Zrana . Stopni zimna . — 4 |Cali 27 liniy 9,4 | Zachodni- Północno-zachodni Chmurno. 
. Dnia 4 Kwietnia Popoludniu . Stopni o » o — 104 Północny Słońce. 
Wieczorer «| Stopni zimna . — 6 28 — 03 Północno-zachodni Xiężyc. 
Zrana . ¿ Stopni zimna +: — 6 fCali 28 liniy 0,9 Wschodni Północńo-wschodthi Srzon. 
Popołudniu A Stopni ciepła . + 3 „= LĄ Południowy Słońce. 
Wieczorem . Stopni zimna . — r „o — Li Południowy Chmurno. 
a — n aż Jaion 
s Zrana . „ . Stopni zimna . — 1 |Cali 28 liniy 0,7 Południowy Chmarno. 
6 Popołudniu . | Stopni ciepła . + 7 a — 06 Południowo -zachodni Chmurno, 
Wieczorem . Stopni ciepła , -L 5 „= 1,0 Poludniowo-zachodni | Chmurno. 


OBWIESZCZENIE RZĄDOWE. -` 


- Dyrekcya Jeneralna Loteryy - Królestwa 
Polskiego. 

Podaie do publicznćey wiadomości, iż 
ciągnienie 3ćy Klassy 27. Loteryi klassy- 
«znćy., stósownie do planu tóyże Loteryi, 
odbyło się w dniu dzisieyszym , znaczniey- 
sze wygrane padły na Numera- następuią- 
ce, iako tą: 

Numer 2991 wygrał 9000 Złp.; Numer 
21,905 — 5000 Złp.; Ner 21,880, — 2500 
Złp.; Ner 3799 — 2000 Złp.; Nera 3261 i 
22,084 po 1,200 Złp.; a Nra 2565, 9230, 
10,824 i 21,867 po 1000 Złp. 

Ogólma Tabella Numerów w 3ćy Klassie 
wygrywalących , przy następującym Nu- 
merze Gazet , dla wiadomości interessowa- 

nych w tćy mierze osób, dołączoną zosta- 
nie. 

Ciągnienie 4tóy Klassy odbywać się bę- 
dzie dnia 5. Maia r. b. k 

w Warszawie dnia 5. Kwietnia 1825 r. 


Dyrektor Jeneralny , Kochanowski. 
Za Sekretarza Dyrękcyi Szczawiński. . 


WARSZAWA. 


— Rozkazem Gabinetowym Kóla Jmci 
Pruskiego z dnia 8, Lut. b. r. zniesiony 
zostął w W. Xięstwie Poznańskićm przepis, 
mocą którego przed rozpoczęciem proces- 
su strony doświadczać miały zagodzenia 
sporu przed Sędzią Pokoiu. 

— W Dzienniku rossyyskim Siewiernyy 
„Archiw ciągnie się przez kilka Numerów 
wiadomość o „Marynie Miszchównie żonie 
Dymitra Samozwańca,* — Z historyków 
polskich autor prócz Kobierzyckiego nay- 
częścićy przytacza „„Panówanie Zygmunta 
Ira przez Niemcewicza, i chlubne ostat- 
niemu daie świadectwo, umieszczając z 
dzieła iego nawet całe wypisy. 

— Składka w Departamencie Meurthe na 
wzniesienie pomnika Królowi Stanisławo= 
wi Leszczyńskiemu zebrana, wynosi dotąd 
43,600 fr. . 

— Wspomnieliśmy w roku zeszłym Że 
wynaleziono nieznany dotąd Psałżerz pol- 
ski, w tłumaczeniu zupełnie odmiennćm 
od późnieyszych , drukowany w Krakowie 
u Wietora r. 1535, Rzadkie to dzieło iest 
teraz własnością Refrrendarza Chyliczkow- 
skiego, — Dowiaduiemy się že w r. b. zna- 
ny nasz bibliograf i historyk Kandtkie ( w 
Krakowie ) otrzymał ieszcze' dawnieysze 
wydanie Psałterza; nie wiemy jednak o 


ostrzeżenia meteorologiczne w Warszawie. 


ile się ten przekład różni od innych. Ty- 
tuł iego następuiący : Psd!terz albo Kosciel- 
ne spiewanie, Krolaą Dawida, nowo pil- 
nie przełożony, z laćinskiego języka w pol- 
ski, wedlug szczerego textu. ` Próssowano 
lata Bożego 1532. — w ,8ce. 


— Artykut nadesłany — służący za od- 
powiedź Artykułowi w Sobotnim Monito- 
rze Nro 40 umieszczonemu. 

Kiedy tak bardzo zdziwiła myśl moia 
Pana S. W. w Monitorze Czwartkowym o 
wymuszonćy dobroczynności, umieszczona, 
widzę potrzebę myśl tę roziaśnić i na u- 
wagi Jego, przeciwne tłumaczenie ićy na- 
daiące, odpowiedzieć. 

„Nierozumiem, ażeby myśl moia, iedy- 
nie z wymuszaną dobroczynnością i przy- 
kładem ićy przywiedzionym , stósunek ma- 
iąca, usuwać miała „wszelkie ofiary i 
względy, przez które Dobroczyńca ściślóy 
się z opiekowanym połącza.* Według tego 
tłumaczenia méy myśli, musiałbym sądzić, 
że Rodzice niepowinni . opiekować się 
dziećmi, opiekunowie pupillami, przyja- 
ĉiele ratować przyiaciół, i że panowie nie 
powinni czynić dobrze swym sługom, ży- 
wić ich na stare lata, lub płacić im pen- 
syi dożywotnićy, gdy to czynić są w sta- 
niei gdy ich do tego skłonność serca i 
miłość bliźniego pociąga . Tego wszystkiego 
i na takićy drodze wykonywanego , myśl 
moia nieusuwa nigdy, ani odradza. Przy- 
kład przezemnie tam przywiedziony ,i myśl 
do niego zastósowana , iest wyraźna, aże- 
by we wszystkich temu podobnych przy- 
padkach mie czynić zobowiązań pod przy- 
musem, ażeby wrazie niemożności ich do- 
trzymania nie wystawiać się na proces i 
smutne skutki, iakie przywiódłem. Da- 
léy, byłem i iestem tego zdania, ażeby 
w fazie zobowiązania się prawnego, od- 
dać raczéy od razu fundusz lub kapitał 
iakowy ; ażeby obdarowany, nie był wy- 
stawiony ńa zawód , nie był w konieczno: 
ści ustawnie się naprzykrzać i w razie od- 
mówienia stać się niewdzięcznym: a daru- 
iący, ażeby nie miał powodu żałować swoićy 
dobroci i nie stać się ićy ofiarą. Daiąc od 
razu, choćby ż naywiększą uymią swoią 
i osób bliżćy nas- interessuiących, nie ie- 
steśmy przynaymnićy wystawionymi na to, 


ażeby nam obdarowany zabierał sprzęty 
domowe! 

Myli się Pan S. W. ażebym , podaiąe 
4 przykładu przestrogę i sposób unikania 
niewdzięczności i prześladowania , ścieśniał 


przeto dobroczynności granice ! owszem 
UJ 


radząc unikać prawności czyli przymusu, 


otwieram dla dobroczynności drogę wolną 
iakaićy przynależy: bo właśnie tam, gdzie 
się przymus kończy, tam się dopiero pras 
wdziwa zaczyna cnota. Serce dobroczyns 
ne, idąc za własnóm uczuciem i miłością 
bliźniego, nigdy sobie nie odmawia roskoszy 
czynienia dobrze, gdy może, a nayczęścićy 
nawet nad możność. Pocóż mu dodawać 
przymus, który pozbawia cnótę naypięe 
knieyszćy ićy zalety, iaką iest wolne dzia* 
tanie.» 

Nie mogę zgodzić się z panem Š. W. ażeby 


doradzanie stronienia od tego, co iestnie«- 


dogodnćm , było dziełem egoizmu! Dos 
radzać sposób dogodny , ażeby ratuiąc to+ 
nącego, ńieutonąć samemu, iestże dziełem 
egoizmu ? l 
Dlaczegóż Towarzystwo ludzkie, dasko= 
ląc sięw cnotach, niema się doskonalić 
i w sposobie dogodnym ich wykonywania ? 
Dla czegóż cnota, niema się obeyść bez 
ofiar ? Dla czegóź koniecznie dobroczynno« 
ści towarzyszyć ma niewdzięczność i prze< 
Śladowanie ? Nielepieyże, aby ich nie było? 
Czemuż nie usuwać przyczyn, z których 
się rodzą ? 
Szczytne są słowa Pana S. W. «ofiarą 
użacnidłia natura ludska, prawdziwą przys 
odziewa się wielkością!» szkoda tylko, że 
do przypadku przezemnie przywiedzione» . 
go, źle są użyte. ` Zrobić sobie samochcące 
(*) niewdzięcznego, ażeby od niego bydź 
prześladowanym , tie wiem,  czyto iest 
prawdziwą przyodziać się wielkością | mnie 
się zdaie : że więcćy ten zrobił , kto rozs 
tropnie będąc dobroczynnym, „umiał. uni- 
knąć i niewdzięcznościi prześladowania. 
Raczy przeto pozwolić Pan S. W. aże« 
by artykuł móy przeszły i teraźnieyszy y 
nie obrażał iego pięknych ucżuć, ale ra* 
czéy, ażeby przypominał każdemu, do» 
broczynne maiącemu serce, iżby się nigdy 
nie łączył z przymusem: bo w kodexie 
moralności źle brzmi cnota z potrzeby; a 
tém gorzéy z musn. 
Felix quem faciunt aliena pericula cauy 
tum. M. | c 
— Donistesis LafsRACKIE.— Z Drukarni 
Węckiego wyszło dziełko, pod tytułem: 
„Rozprawy nad sprzedażą dóbr z Ordy« 
' nacyi ', Myszkowskich. 1.) Zawiera his 
| „storyą, prawa i dokumenta sprzedaży: 


Zinowiew 
kc Samocheąc, nazywam wtenczas”, gdy ktoś 
| do wykowynia dziela cnoty, lub męztwa, obie= 

ra Sposoby, z których łatwo przewidzieć zła 


8 


skutki. 
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192 


W. Xięcia Miehała urodziła szczęśliwie 
dnia 25. Lutego Xiężniczkę, którćy na 
chrzcie świętym nadano imie Marya. 

Uważamy to powiększenie Naszćy rodzi- 
ny Cesarskićy iako nowy dowód błogosła- 
wieństwa którego Naywyższy udziela Nam 
i Naszemu Cesarstwu.  Uwiadamiaiąc o tém 
Naszych wiernych poddanych, przekona- 
ni iesteśmy Że wspólnie z nami zanosić 
będą do Nieba modły za szczęście tey 
młodćy Xiężniczki. 

Rozkazuiemy wszystkim aby dawano na- 
szćy ukochanćy synowicy Wielkićy Xię- 
Źniczce Maryi tytuł Cesarskićy Wysoko- 
ści. 

Dan w Petersburgu, 26. Lutego 1825 r. 
panowania naszego dwudziestego czwar- 
tego. 


n2) Składa się z Uwag i odpowiedzi na 
„nie w piśmie peryodycznem 1820 r. u- 
„mieszczonych II) Rozbiór pisma pier- 
„wszego. TV.) Odpowiedź na Rozbiór. — 
in 8yo 269 stron, 

Dziełko to, iakkolwiek tyczy się inte- 
ressu prywatnego , iednakże pod względem 
naukowym, tak co do histori, iako też 
szęzególnićy co do prawa, każdego w o- 
góle zaiąć potrafi. Kilkaset osób, maią- 
cych stósunki z tym interessem, składaią 
część, publiczności. Z tego powodu w nié- 
iednego prawnika ręku, dziełko to, prak- 
tyczny użytek mieć może. Rozprawy za 
i przeciw, w stylu polemieznym pisane, mo- 
gą nawet zabawić każdego czytelnika. Do- 
stać go można w Księgarniach Węckiego 
i Szteblera, oraz w Sklepie ubogich, na 
których dochód złożonych iest tamże 20 
exemplarzy. — Exemplarz po Złp. 4 na 
kleiowym papierze. 


( podpisano ) ALEXANDER. 
— Rzeczywisty tayny Radca Hrabia Ku- 
czubęy, został na własne żądanie upowa- 
Źniony do złożenia, z powodu 
zdrowia, kierunku 


słabości 

Spraw 
Wewnętrznych, pozostając iednak człon- 
kiem Rady Państwa. 


— J. K. Mość Xże Oranii przybył do 
tćy stolicy dnia 7. b. m. 


— Doniesienie. — *Podaie się do publi- 
cznćy wiadomości że Dobra Sbbków, to iest 
Miasto Sobków, wsie Nida, Sokołów gór- 
ny, Sokołów dólny, i Wierzbica, obey- 
muiące rozległości morgów 4,973 nad rze- 
ką spławną Nidą zwaną położone, maiące 
dostateczną Pańszczyzuę do obrobienia 
gruntu potrzebną, Jlość łąk, pastwisk, i 
obszerny Las młodociany, wiele zabudo- | r 
wań dworskich murowanych mogących 
bydź zdatnych na założenie fabryk i ró- 
żnych wielkich składów, a ponieważ wczę- 
ści grunta są w górzystćm położeniu, znay- 
duie się obfity kamień wapienny i poczę- 
ści do murowania zdatny, Sądownie o- 
szacowane za Zdp. 183,831 gr. 20. położo- 
ne w Obwodzie Stopnickim Woiewództwie 
Krakowskićm pomiędzy miastami blisko 
stykaiącym się iako to: Chęcinami o 15 
mili, Jędrzeiowem. o l% mili, Kielcami 
Miastem Woiewódzkićm o mil 3 są do sprze- 
dania przez publiczną licytacyą dnia 22 
Kwietnia 1825 roku w Kielcach odbyć się 
maiącą. — Chęć więc maiący kupna tych 
dóbr mogą się natychmiast dła obeyrzenia 
onych udać, 

GG Odl Maia Handel zwany pocieiow- 
ski , tandetą , kawałkami , i t. d. na Ulicy 
'Króleskidy w Pałacu Nro 1066 znaydu-. 

iący się, przeniesiony będzie na Otwóckie 

od Ulicy Szkolnóy. 

PRZYIECHALI (dnia 4 5 i 6 Kwietnia) 
Hauke Maryanna Jeneralowa t Pułtuska — £a- 
ski Józef Obyw. z Pultuska — Desierchy Ka- 
rol Jeneral z Kowna — Niklewicz Ignacy Ob. 
z Wilna — Kladel Franciszek Artysta z Peters- 
burga -— Krusenstern Mikołay Porucznik Gwar 
dyi z Mohbilewa — Knor Gottlieb Doktor z Mir- 
ska — Kurakin Konstanty Porucznik z Krako- 
wa — Nosinow Grzegórz Jenerał z Mobilewa — 
Zieliński Antoni Hrabia z Bartnik, 

W YIECHALI (dnia 4 5 i 6 Kwietnia ) 
Bąkowski Jan Obyw, do Lwowa — Delifiianow 

' Sowietnik do Włodzimierza — Kondratowicz 

Eliasz Marszalek do Szczucina — Scypionowa 

Teressa Obyw. do Szczucina —  Lubomierska 

Xiężna do Czarnegolasu — Mrowiński Maior do 

Kalisza — Szaniawski Kalasanty Radca Stann do 

Łęczycy — Zabielło Konstanty Hrabia do Osu- 

chowa — Niemojewski byly Jenerał do Socha 

czewa — Jankowski Franciszek Maior do Stro 

‘bowa — Prażmowski Sędzia do Woli Worow 

skiéy — Tepper August kupiec do Odessy. 


Ministerstwa 


— MKiężniczka georgiyska Tekla, miano- 


wana została Damą małego Krzyża orde- 

— Dnia 2 b. m. spłonął gwałtownym po- 
Żarem nowy teatr drewniany wybudowany 
blisko mostu Czerniszewskiego. Szczęściem 


ru Ś. Katarzyny. 
Że się ogień nie rozszerzył dalćy. (Dz. Pe.) 
Z M AAAA 


z Sziokołmy 5 Marca 
— Hrabia Karol Löwenhjelm wyieżdża 
dnia 25 Marca z świetnym orszakiem na 
koronacyą Króla Fraucuzkiego. 
— Jenerałowie i dawódzcy pułków , znay- 
duiący się chwilowo -w stolicy, zebrali się 
duia 11. b. m. w liczbie 28 osób u Jene- 
rała Adjutanta polnego woysk Króleskich, 
wcelu naradzenia się na jiaki użytek nalc- 
Żałoby obrócić summę 11,793 talarów ban- 
kowych, podpisaną w roku 1819 na wysta- 
wienie pomnika Królowi Karolowi XII. 
a na którą wpłynęło 6072 talarów. 
dzono się, aby dla niedostateczności tego 
funduszu, dddać go pod rozporządzenie 
wóyskowćy naybliższey władzy, wcelu u- 
Życia iéy iak nayprzyzwoicićy. (D. P.) 


m a 


Zgo- 


z Kassel 23 Marca 
Dnia dzisieyszego odbył się obrzęd za. 
ślubin w zamku Bellevue J. K. W. Xie- 
Źniczki Maryi Heskićy z J. K. M. Pe 
Sax Meiningen. 
— Dnia Ż2go b. m. była wielka para- 
da na placu Fryderyka, po którćy szcze- 
gółowe oddziały całego woyska przecią- 
gnęły przed Xięztwem. J. K. W. Xią- 
żę Następca i Xiążę Sax Meiningen de- 
filowali pierwszy z pułkiem piechoty, dru- 
gi z pułkiem huzarów przed J. K. W. u- 
dzielnym Xięciem a Xiężne przypatrywa- 
ły się z balkonu temu D na a widoko- 
wi. (G. B,) 

x Wiednia A. Marca. 

Przed kilką dniami Cesarstwo JJmć u- 
dali się niespodzianie do wielkiego szpi- 
tala, 


; 


w którym przeszło dwie godziny | 
bawiąc, w naydrobnieysze wchodzili szcz że | 
góły , niosąc pociechę chorym i cierpiącym, 
Następnie zwiedzili dom obłąkanych, po- 
dobnież wypytywali się o wszysiko, a/o- 
puszczając lustytut oświadczyli swoie za- 
dewelenie przełożąnym. 


z Petersburga 9 (21) Maven. 
j 


Manifest Nayjaśnieyszego Pana: | 
My ALEXANDER .pierwszy i t. d. | 
Nasza nayukochuńsza Bratowa Wielka 


Xiężna Helena, małżonka naszego Brata 


zzz 


— J. C. M. w podróży swoićy do Włoch 
zatrzyma się, iak słychać, w Klagenfur= 
cie, w Görtz, Padwie i Weronie, i do- 
piero w ostatnich dniach Kwietnia do Man- 
tui przybędzie, i tu zjedzie się z N. Cesa- 
rzową, która z Arcy - Xiężną Zofią dla 
odwiedzenia swych dostoynych rodziców 
udaie się do Monachium. Z Mantui uda- 
dzą się Cesarstwo JJmć do Medyolanu. 
ArcyXiążę Franciszek Karol towarzyszyć 
będzie w téy podróży swemu dostoynemu 
Qycu. 
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z Frankfurtu 29 Marca. 


— Przybył tu P. Cromwell Disbrowe , Po- 
seł Angielski przy Cesarskim dworze Ros- 
syyskim; poiedzie z tąd do Petersburga, 
gdyż P. Stratford Canmng zostaie tam ie- 
dynie iako Poseł nadzwyczayny w szcze- 
gólnćm zleceniu. (G. B.) 

— Dnia 23 zwłoki Xiężnćy Metternich 
zmarłey w Paryżu, przechodziły przez 
Moguncyą do Johannisberga, odprowa- 
dza! ie P Raimon. 
—Dnia 26 przybył do Frankfurtu P. Cath- 
cart Minister pełnomocny Króla Imści W. 
Brytanii przy związku Niemieckim. 

— Następuiący skarbowy budżet dla kró- 
lestwa Bawarskiego przedłożonyn: został ` 
na posiedzeniu «Izby Deputowanych dnia 
17 b. m. na lata od 1825 do 1831. 

Wydatki. 

1. Uwzymanie Instytutów umarzaiących 

długi kraiowe (z których 399,500 Z, r. 


przypada na obwód niższego Menu ) 
"Z. r. 8,354,500. 

ll. Allewiacye w podatkach. niestalych 
ZŁ. r. 360,260. 


U 


111. Jstotny wydatek kraiowy. 


1.) Koszta na uwzymanie domu i dwo= 


ru Króleskiego , 2,745,000. 
2.) Rada Stanu, 78, 150. 
3.) Zgromadzenie Seymu, 52,600. 


4.) Ministerstwo Króleskiego do- 
mu i Spraw Zewnętrznych , 570,000. 
5.) Ministerstwo Sprawiedliwo: 1,732,000. 
6.) Ministerst: Spraw Wewnę: 1,300,664. 
7.) Ministerstwo Skarbu ` 1,011,600. 
8.) Ogólne kraiowe Instytuta , 4,195,936 
to iest : 
755,148, Z. r. dla wychowania; | 
1,251,172, dla wyznań Religiynych; 
"158,078, dla zdrowia. 
118,851, dla dobroczynności ; 
184,000, dla bezpieczeństwa; | 
66,000, dla przemysłu i uprawy; 
-1214,087 , na szczegółowe gmin wsparcie; 
238,600, na katostra podaikowe, i 
1,300,000 , na budowę wodną, dróg i mo- 
stów. 
9.) Etat woy day. 
iako to: 
a) Woysko czynne Zł.r. 7,250, 000. 


7,880,000. 


b) Żandarmerya 580,000, 
c) Topograficzne bióro 50,000. 
10.) Badowle krajowe 845,000. 


11.) Dodatek do kassy wdów 

i sierot 160,000. 

12.) Fundusz zapasowy 660,000. 

Ogół wydatku kraiowego 29,945,710 
Dochedy kraiowe. 

I.) Stałe podatki ZA. r. 8,260, 400. - 

| jako to: 
5,898,300 ZY. n. gr uiilowego podatku. 

392,700. podatkn od domów. 


455,490 —— dworskiego: 
761,000 :  — zarobkowego. 
753,099 — familiynego, 


Il.) Niestałe podatki, 

> ” jako to: 

2,060,000 ZA. r. cło. 

600,000 — stempel 
6,012,500 — akcyzy. 
2,000,000 — taxy i szpórtle. 

II.) Dochody 2 własności kraiowóy Zł. 
r. 2,456,300. to iest: 

2,044,000 ZA. r. z lasów i fowów. 
412,000 — z gorzelni, ekonomii i fabryk. 
IV. Dochody z gruntowych czynszów , 

dziesięcin i daremszczyzn (gerichtsherrli- 

che Gefälle ) 4,859,330. 

V. Króleszczyzny i Instytuta 3,272,000. 

to iest: 

1,900,000 Zł. r. Żupy solne i kopalnie. 


32,000 — Poczty 
1,000,000 — ` Loterya. 
20,000 — gazeta rządowa. 


VI. Jnne pobory 425,960. 
to iest: 

9,760 Zł. r. dodatki obcych kraiów do 
pensyy etatowych it. d. 


311,200 — procentów od kapitałów. 
5000 —  obligacyy z norymbergskie- 
go banku. 
100,000 — w ynagrodzenia przez Austryą 


AO rr „VYBazrodx0 l 
Ogół przycliodu kraio: wynosi 29,946,490. 
Bii O e a A 


Przychód wynosi ,Zł. r. 
Rozciiód 7 


29,946,490. 
29,945,710. 


Przychód wyższy od pra": o Zł. r. 780. 


mw ZE księciem 


c a Londynu 22 Marca. 


Na posiedzeniu izby niższćy dnia 18 tak 
mało znaydowało się członków Że mówca 
widząc iż tylko iest 26 przerwał narady. 

P. ‘Peel Minister Spraw Wewnętrznych 
mówił mimo tego dwa razy, przedstawiając 
i popieraiąc podanie uniwersyteta'w Oxford 
przeciw katolikom, i sprzeciwiając się wnio- 
skowi P. Hume który dopominał się ogól- 
nego wykazu wszystkich członków ducho- 
wieństwa angielskiego posiadaiących oprócz 
benefisów duchownych, urzędy cywilne. 
|, = Gazeta z Worcester donośi : » Utrzy- 
muią powszechnie że Ministrowie nie ze- 
zwolą na zniesienie podatków stałych, lecz 
krótko przed zamknięciem parlamentu, sa- 


10,672,500 
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Kalkutta, wyciągi o szczegółach buntu Sy- 
payów ; wykaznie się z tego że prócz 47 puł- 
ku który się zbuntował, połączyła się z 
nim część 26 i 62. Oprócz tego gazeta 
kalkucka utrzymuje Że Sypayowie rozs 
pierzchli się po pierwszych wystrzałach 
z armat; lecz Hurkaru oświadcza Że od- 
powiedzieli na nie ogniem karabinowym 
i dopiero ustąpili za uderzeniem woysk 
Europeyskich. 

— Gubernator Jndyy oświadczył że Pułk 
47 piechoty Sypayow od czci odsądzony 
zostanie, że iego numer ma bydź wy- 
kreślony z listy Pułków, a inny pułk w 
mieysce iego zaciągnięty będzie i nazwa- 
ny 69tym.  Officerowie i Podofficerowie 
Sypayów z 47 Puiku .postradaią stopnie ia- 


4|ko spólnicy buntu, chociaż otwarcie do 


niego nie należeli; lecz mniemano że bunt 
nie mógł nastąpić bez ich wiadomości. 
Preewimili więc nie donosząc nic o tém 
zwierzchności. , 

— Zaięcie Tavol i innych twierdz na wy- 
brzeżu Syamskićm, które w ręku Birmanów 
były, ułatwione zostało przez powstanie 
ludu przeciw swym dowódzcom , który tak= 
Że woysko nusze z radością przyymował. 

Tym sposobem weydziemy: w korzystne 
bardzo” stósanki z ważnem Królestwem Sy- 
amu, gdzie dotąd zawsze Francya znayś 
dowała więcćy przychylności niż Angiia; 
przez to także możemy w Jndyach zagan- 
getańskich według starożytnćy maxymy 
postępować : Divide et impera! 

— Odkryto i zniszczono spisek mający 
na celu zniszczenie miasta Śgo Tomasza, na 
wyspie tego nazwiska. 

— Morning- Chronicle donosi iż trudno- 
ści iakie zachodziły w wykonaniu różnych 
układów z Katolikami , bliskie są załatwie- 
miu.  Uposażnienie duchowieństwa Kato- 
lickiego nie będzie przenosiłó summy 
230,000 F. S. (9,66,000 Złp.). Arcybisku- 
pi pobierać będą 1,500 *. S. ( 63,000 złp.) 
Biskupi 1,000 (42,000 złp.), Dziekani 500 
(21,000 złp.). — Zresztą w nic się rząd 
nie chce mieszać coby czyniło uszczerbek 
niepodległości Kościoła Katolickiego. 

— Można sobie wystawić iak wielka iest 
sila zbroyna Stanów zjednoczonych, z wy* 


| kazu przedstawionego, Kongressowi. Woy- 


mi ie zniosą , aby w tym krytycznym pun- | sko Jądowe kosztuie 994,430 dollarów, a 


kcie John Bull ( Narod Angielski ) wesel- 
szego nabył humoru.» , Na co Times od- 
żywa się: czy tak chytry Plan może się 
- zgodzić z otwartym charakterem Kancle- 
rza Izby skarbowćy ? 
— Mówca lzby niższćy 2 powodu śmier- 
& brata swego i siostry poprzestał w. cią- 
Bu teraźnieyszego posiedzenia Izb zwyczay- 
ych parlamentowych śniadań. i 
— PP. Brougham, Croker i Hume wspo- 
mnieli w Izbie niższćy o nie naylepszćy 
wziętości , wsławionych dawnićy Uniwer- 
ów w Edynburgu i Glasgowie, na któ- 
br red przez przedayność stopni Do- 
dais IŻ ostrzegają , aby w tym wzglę- 
ie p. Be śledztwa nie byly potrzebne. 
* Hume ( Członek Parlamentu ) obr- 
ny został ną ten rok Rektorem Uniwer- 
sytetu w Aberdeen. ; 
>= Ganety z Kalkutty pomnożyły niespo- 
koyność względem woyny z Birmanami; 
>] Delhy leden z Sypayów zastrzelił sędzie- 
89 siedzącego ną trybunale przed którym 
był stawiony.- 
— Dzienniki Irlandzkie donoszą że off.- 
cerowie francuzcy służą w woysku Birma- 
nów. . Gazeta Glube anal Traveller umieściła 


z dziennika Hurkaru, wychodzącego w york, Maryland, Ohio, Kentucky, 


marynarka 783,550. 

— Rzeczpospolita Mexykańska mianowa- 
ła swym Posłem przy dworze tuteyszym 
Margrabiego È Aportado iednego % nay- 
znakomitszych właścicieli kopalni w tam- 
tych stronach. P. Michelersa który dotąd 
ten urząd piastował, udaie się w szczegól- 
nyeh zdeceniach do Rzymu. Obadwa by- 
li członkami hiszpańskich Kortezów, inie- 
gdyś prosili Króla Ferdynanda VII. 0 ze- 
zwolenie , aby ieden z braci Króleskich u- 
dał się do Mexyku, dla obięcia tronu stó- 
sownie do umowy zawartćy między Jen, 
Odonoju a Iiurbudem. Proiekt ten, iak 
wiadomo, odrzucony został. 

— Mówią teruz 0 wyłączaniu z gabinetu 
| Pana Peel ( Ministra Spraw Wewnętrznycj!). 
Wiadomo że ten Minister przeciwny 0$Wo- 
bodzeniu Katolików. 


dooa" 


4 Nowego Yorxu 12 Lutego. 


Trzynaście prowincyy których repre- 
zentanci zgodzili się na wybór Pana 4- 
dams na Prezydenta, są następiiące: Mai- 
ne, Neuhampshire , „Massachusetts, Rho- 


deisland , Connecticut , Vermont, Neu- 
Jii- 


z 


nois, Missouri i Louisiana. Za wybórem 
Jen. Jackson głosowali reprezentanci proi 
wincyy: Neujersey, Pennsylwanii , Połud- 
niowéy Karoliny, Tennessee, Alabama, 
Mississipi, Indiaha. Za Panem Crawford: 
Delaware, Wirginii, Północnóy Karoliny, 
Georgii.—- Żadnćy nie podpada wątpliwości 
iż przeyście Pana Clay i iego przyiaciół , 
na stronę Pana Adams, naywięcćy się przy: 
czyniło do tak pomyślnego rozstrzygnię* 
cia wyboru. Potrafią oni zapewne do- 
wieść bezinteressowności i przywiązania 
do oyczyzny, iakie w tym razie okazali, 
legz stronnictwo demokratyczne, którego 
gwałiowności trudno; opisać, Żadnych nie 
szczędziło obelg. Jeszcze przed rozstrzy» 
gnięciem wyboru stronnictwo rzeczone % 
takim zapałem powstało na Pana Clay, iż 
ten w izbie reprezentantów obrony szukać 
musial, Żądaiąc śledztwa względem ogło- 
szonego pelnego oczernień listu, który 
się od następuiącego obwinienia poczyna: 
„Przyiaciele Claya od dawna iuż dawali 
do zrozumienia , iż podobnie iak Szwayca* 
rzy, za tych walczyć będą, którzy więcćy 
żapłacą.* Następnie utrzymują w rzeczo* 
nym liście, że od przyiaciół Pana Adams 
wyraźnie w wydziale Sekretarygtu Stanu 
przekupić się dali, do którćy podłości 
Żaden z przyiaciół Jacksona, choć nama- 
wiany, nakłonić się nie pozwolił, i że Pa- 
nu Clay teraźnieyszy. urząd Pana Adams, 
to iest Ministra Sekretarza Stanu, iest 
przyrzeczony. Są to twierdzenia które u 
nas same przez się upadaią przy tak nieo- 
graniczonćy otwartości działań rządowych; 
iednakże na wniosek Pana Forsyth izba 
wyznaczyła Kommissyą do roztrząśnienia 
tćy rzeczy. Jaki skutek śledztwa tego bę- 
dzie, łatwo przewidzieć, sądząc z postę: 
powania większości członków przez nastą- ` 
pny wybór iawnie wykazanego. (L. d. B.) 
EO: ©) RENE 


ze Stambułu À Marca. 


Dwie zmiany w Wielkorządztwach za- 
szłe interessowne są po części ze wzglę - 
du na osoby. Raouf Mehmet Pasza: były 
W. Wezyr, o którym spodziewano się Że 
i teraz nim będzie, przeniesiony został 
z Erzerum do bliższego nieco Wielkorządz= 
twa Kastamuni; natomiast Galib Basza 
mianowany Wielkorządcą Erzerum, a to 
w celu oddalenia go coraz bardzićy od 
stolicy. 

Rząd w Napoli uśmierzywszy rozruchy 
wewnętrzne , rozpoczął na nowo; iiak się 
zdaje, z niemałą siłą, oblężenie Patrasu 
tak od strony lądu inko też i od morza. 
Minister woyny Coletti miał poprowadzić 
8000 woyska pod Patras, a cała zatyka 
Lepanto zamknięta statkami greckiemi. 
Jaż nowet rozeszła się wieść, że Patras 
zdobyte. Utczymuią pospolicie 2e twier- 
dza ta tylko na kilka tygodni w żywność opa- 
trzona bydź miała; lubo nie należałoby 
się tego spodziewać po tuk czynnym do- 
wódzcy » iakim byt lussuf Basza, przecież 
za rzecz niepodobną nważać tego nis można. 
Tymczasem Porta z noywiększóm wysile- 
stara się zebrać znaczne woysko w 
Znakomite sammy pie- 
Albanii, na opłucenie 


niem 
Albanii i Epirze, 

niędzy wysłane do 
zaległego 2 przeszłych kampaniy żołdu, 
cie dzielne stronnictwo w 
Obawa ze strony Omera Ba- 
szy, iuż po większóy części ustati  4e 
był bardzo skłonnym do buntu, o tém 
wątpić niepodobna : lecz, ostatnie; środki 
przez Portę przedsięwźięte, zmacznit w nim 
osłabiły, iak się zdaie, nadzieję. w pomocy 


zapewniły 'por 
tych kraiach. 


dawnych iego przyiaciół pokładaną. (1) 

Dnia 31 Stycznia dwie fregaty Angiel- 
skie Cambrian i Seringapatam łącznie z 
korwetą Cyrene, żwawą bitwę z Korsa- 
vzami greckiemi stoczyły. Kapitan Ha. 
milton, zawiadomiony ĉe cztery statki gre- 
ckie złupiły statek Joński , udał sięna- 
tychmiast na morze Negropontu (2) koń- 
cem wyszakania korsarzy. Spuścił na mo- 
rze wszystkie barki obudwu fregat, dla 
Ścigania ich. Nakoniec dwóch dopędzono, 
lecz ci wzięli się do obrony idali ognia do 
Anglików. Obadwa iednak schwytani, a 
statki ich na rozkaz, Kapitana Hamilton 
spalone zostały; lecz w utarczce stracili 
Anglicy 8 ludzi zabitych, a około 20 ran- 
nych. Fregata nawet dowódcy, który 
woysku na pomoc Śpieszył ,, tak od przo- 
du' nadwerężona została, iż sądzą Że dla 
naprawy ićy będzie się musiał udać do 
Malty. 

Woyna domowa na półwyspie skończy- 
ła się, gdy większa część naczelników op- 
Pozycyi zbiegła lub się poddała. Według 
gazety Hidryockićy Kolokotroni dnia 11 
Stycznia przybył do Napoli, zdaiąc się na 
łaskę rządu. Anastazy i Comello Deligi- 
anni uciekaiąc z Caritena przybyli w oko- 

lice Mistra , zkąd przesłali rządowi mocne 

przełożenie , Naczelnicy bowiem prowin- 
cyi zamknęli ich w klasztorze. W skutek: 
tego Dyrektoryat zalecił naczelnikom, 
aby zbiegów pod strażą, a nawet związa- 
nych gdyby się poddać niechcieli, do Na- 
poli przesłano.  Taż gazeta donosi, Że 
Londo, Zaimi, Nikita i syn Sissiniego ia- 
„ko więźnie w Anatolico osadzeni. 

Wyznaczona z dziewięciu osób nadzwy+ 
czayna Kommissya, ma wszystkich bunto- 
wników sądzić, bez Żadnćy appelacyi. 

W ciągu tych zamieszań los braci Lon- 
do godnym iest uwagi. Równie Andrzćy, 
były członek Dyrektoryatu iak i brat ie- 
go Anastazy, członek rady prawodawczćy, 
powszechnie iako naypierwsi patryoci, n- 
wielbiani byli. Anastazy nawet po klęsce 
brata swego i ucieczce tyle sobie ufał, 
iż odważył się weyśdź do rady prawoda- 


wczćy , i bez Żadney przeszkody do obrad | 


należał. W kilka dni późnićy Dyrekto- 
ryat w uroczystóm poselstwie Żądał iego 
wyłączenia, eo natychmiast postanowiono, 
Gazeta Ateńska zawiera odezwę Andrze- 
ia Londo wydaną do narodu dla uspra- 
wiedliwienia się z czynionego mu zarzutu, 
iakoby oblężenia Patrasa z osobistych 
„widoków odstąpił, Odezwę tę podpisali 
i potwierdzili Pano Kolokotroni, Jan 
Notara, Wasili Petimeszsa, Demetry Deli- 
gianni, A. Skalza it.d. Użalaią się oni Że 
niedbalstwo rządu, i zapełny brak potrzeb 
woyskowych zmusił ich do odwrotu; uSa- 
mi Bogowie koniecznćy potrzebie uledz- 
by musieli.» Wykazuie się iednak z tego 
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raz po odjeździe Maurocordata, Apostatów 


wypuścić , nawet sam ich na okrę- 
ty wsadził i do Calamo odesłał. Gazeta 
Zachodnio-G recka mocno się użala nata- 
kowe zaniedbanie obowiązków ; lecz oso- 
bliwszą iest rzeczą, iż o Jenerale Tsonga, 
który po oddaleniu się Maurocordata nay- 
potężnieyszy iest w téy prowincyi, z iak 
naywiększym szacunkiem wspomina. Przy 
tém dziwną bardzo wydaie się rzeczą, 
gdy Tsonga na usprawiedliwienie swego 
wiarołomstwa miał oświadczyć: «Że mu 
brakło Żywności dla więźniów;» cho 
wyznać należy, iż pozor ten, w innym 
razie śmieszny bardzo, teraz przy powsze- 
chnie w Anatolico i Akarnanii panuiącćy o- 
kropnóy nędzy dość iest podobnym do 
prawdy. (Dos. Aus.) 


z Odessy 5 Marca 
— Niemamy z Konstantynopola pewnych 
wiadomości; lecz rozmaitego rodzaiu po- 
głoski krzyżuią się. I tak między innemi 
słychać, że Sułtan po odkrytym spisku o- 
statnim , część skarbów swoich wysłał iuż 
do Ażyi. Według innych wieści, mnićy 
ieszcze do prawdy podobnych, ma mieć 
zamiar stolicę swoię do „Azyi przenieść „i 


t. p. ( Et.) A Pr 


z Syryi ( Grudnia) 

Wiadomości z Alepu dochodzą do Gru- 
dnia. Basza Alepu poznawszy swoię sła- 
bość zwrócił się na drogę umiarkow ania. 

Janczarowie dopuszczają się bezkarnie 
gwałtów. Handel wiele szkoduie z powo- 
du niedostatku w kraiu i braku bezpieczeń. 
stwa. Kupiectwo europeyskie zawarło u- 
mowę z młodym i potężnym naczelnikiem 
'Turkomanów który przyrzekł zasłaniać 
transport towarów z Alepo do Alexandret- 
ty. Basza Trypolitański, w Syryi, umarł; 
iest podeyrzenie że go otruto. 

Obawiaią się aby woyna domowa nie 
wybuchnęła w górach Libanu. Basza Egi- 
ptu rozkazał Emirowi Bechir i Abdaili 
Baszy aby iego tylko samego słuchali. (Et.) 


. z Madrytu 12 Marca. 

— Ciągle mówią o zmnieyszenia okupa- 
cyynego woyska, iako i o ogłoszeniu am- 
nestyi, które na dzień 19. b. m. oznacza- 
ią. To pewna Że wielu Intendentów Poli- 
cyi „za nadto exaltowanych , ustąpiło swych 
posad umiarkowańszym następcom ; „dowód 
iak bardzo rząd stara się o pogodzenie u- 
mysłów. 

— Tymczasem pannie w niektórych oko- 
licach tak wielka posucha, iż rolnik przy- 
wiedziony iest prawie do rozpaczy, Po- 
mimo przemycań, zboże coraz droższe a 
nędza większa. Wiele osób wyniosło się 
dla głodu z wyższóy Katalonii i żebrze 


iż tak zwani buntownicy żądali od Dyre- |'<hleba przy granicach Francyi; udały się 


ktoryatu rachunku nie zmnićy iakź 13 mi- 
lionów. ' 
Kronika Helleńska z dnia 26 Stycznia 
donosi że Jeneral Tsonga, którego straży 
zbiegowie Zaimi, Londo i t.d, powierzeni 
byli uznał za rzecz 'naydogodnieyszą, za- 


(1) Wedlug doniesień z Korfu Omer PBasza o- 
puścił Janinę d. 15 Stycznia, udaiąc się na 
nową swą posadę do Salonichi. W tym sa-, 
mym dniu Seraskier Mehmet Resit Basza 
na czele a000 ludzi wkroczył do Janiny. 

(a) Wedlug doniesień marynarskich ze Smyrny 
zdaie się iż walka ta zayść musiala w zato- 
ce Poło, eo tém podobnieysze iest do praw- 
dy, że korsarze wypłynęli od wysp  ŚAiatko 
i SAopelo. 


także liczne bandy i na równiny Tarrago- 
ny, a niedawno oddalono ie wystrzałami 
z broni. Było nieiakie zamieszanie spo- 
koiu w Igualada i Salsona. W Andalużyi 
niedostaie paszy dla bydła a w Sewilli po- 
trzeba wysyłać potrzebne do gospodarstwa 
bydło, o 8 mil niemieckich, na paszę. Po- 
mnaża się tam żębractwo, a władzom , po- 
mimo ich naylepszćy chęci, zbywa na pie- 
niądzach; samćy nawet załodze zaledwie 
są w stanie połowę żołdu wypłacić. Wy- 
nosi on na tydzień dla prostego żołnierza 
10 realów. (4 Zdp.) 

— Ciągnie się dalszy process przeciwko 
dawnym mieyskim Konstytucyynym . ma- 


dryckim władzom. Sławni Adwokaci Cam+ 
bronero i Salos uczynili na Sędziach mo» 
cne wrażenie mowami swoiemi. Znaczna 
liczba znakomitych kobiet i innych osób, 
bywa na tych sądach. - Po ukończeniu tóy 
sprawy zacznie się proces Jenerała Copons: 

— Pewien syn wyrodny , który śmiał ue 
derzyć swoich rodziców , był w tych dniach 
po mieście na ośle oprowadzany, a na 
każdym rogu ulicy odbierał od oprawcy 
plagi po plecach; liczba ich w ogóle wy- 
nosiłą 200. 

— Ponieważ rada Kastylska dowiedziała 
się że wielka ilość książek naszéy dawnóy 
literatury jako i sławnych autorów z 15go 
i l6go wieku wychodzi za granicę, przeto 
wydano rózkaz do pogranicznych urzędni- 
ków, aby niepuszezali przez komory ĉa- 
dnych książek drakowanych przed 1700 ro* 
kiem. ' . 

— Młody Murat dotąd aresztowany. 

— Don Myriano Tameira, króremu po- 
lecono sprawdzić statystyczny stan pro- 
wincyi Estremadury, doniósł że odkrył 
obfite kopalnie złota i srebra; odkrycie 
bardzo dogodne-w chwili zatargów z osa” 
dami naszemi. Powiadaią że Hiszpan w 
Paryżu zamieszkały wyieżdża do Londy* 
nu w celu zachęcenia kupców do nabycia 
tych kopalni. 

CEAS CAEN R 
"z Paryża25 Marca 

— Ubędzie 6 pułków konnych strzelców; 
w ich zaś mieysce wystawią nowy jeden 
pułk karabinierów, ieden kiryssyerów i dwa 
pułki Dragonów. 

— Naczelny woyskowy Intendent Sicard, 
przywieziony z Montpellier do Paryża , za- 
prowadzony został wtych dniach do Con- 
ciergerie. (G. B.) 

— Trzy numera Karła, Dziennika nie- 
peryodycznego , zabrała policya. 

— Nieiaki Fromert z gminy Saint-Maur 


pożyczył swemu sąsiadowi 2000 fr.; nie mo- ` 


gąc ich odebrać pogroził mu że go zastrze- 
li, a gdy sąsiad odpowiadał mu na to 
żartami, dopełnił swoićy groźby.  Natyche 
miast go zatrzymano, lecz wprzód nim go 
zaprowadzono do więzienia chciał zape- 
wnić się czy iego nieprzyiaciel w rzeczy 
samćy nie Żyje. 

— List z Tangeru donosi że: Hiszpanie 
którzy schronili się do tego miastą, otrzy- 
mawszy rozkaz od Króla Marokańskiego 
aby pI z igo kraiów, udali się pod 
opiekę Konsula Francuzkiego , który z te= 
go powodu zapytał się swego rządu co ma 
zniemi uczymić. Hiszpanie ci oświadczy” 
li Że jeżeli Konsnl nie będzie się niemi 
opiekował przyymą wiarę Machometań- 
ską, 

— P. Hummel zgodnie uznany za nay* 
lepszego pianistę w całćy Eurepie, przybył 
na krótki czas do Paryża i da 4 wieczory 
muzykalne. 

— Mlody Gasan, głuchoniemy,. celuie 
pomiędzy towarzyszami swemi i utrzymnie 
chwałę iaką nabył przez trafne i świetne 
odpowiedzi. Zapytany na posiedzeniu pu- 
blicznćm d. 28. butego no go się dą ra 
nauka historyi, odpowiedział; «Nauka his- 
toryi iest wielkim skarbem dla człowiekry 
rozwiia przed iego oczyma obszerny o% 
braz wieków, pokoleń, państw, zdarzeń, 
źŹdziera zasłonę zbrodni; obiaśnia przesą- 
dy gminne , rozprasza czarowne złudzenie 
rzeczy które zaślepiaią ludzi, iako to bo- 
gactw, tytułów, zdobyczy i wykazuie tę 
prawdę: że nayznakomitszćm i naychwale- 
bnieyszćóm dobrem iest honor i cnota. « 
Metoda która usposobia głuchoniemych , 
do czynienia takowych odpowiedzi zacho- 
waną została przez P. Paulmier ich Nau- 


etait: 
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(Ciąg dalszy z Paryża.) 


— Wybór Pana „Adams na Prezydenta 
Zjednoczonych stanów , powinien się po- 
dobać wszystkim przyiaciołom pokoiu i 


, porządku! Pan Adams iest synem Prezy- 


denta tego imienia, i wszedł w młodym 
wieku w zawód polityczny pod opieką ZWIĄZ= 
kowego stronnictwa, które uważać można 
iako amerykańską arystokracyą. By! Po- 
słem nadzwyczaynym w Berlinie, Profes- 
sorem w“ Collegium w Hartford (i człona 
kiem Kongressu ; późnićy odstąpił od stron- 
nictwa związkowego i rzucił się w ręce 
demokratów. Jednakże był zawsze umiar- 
kowanym , cierpliwym, i łagodnym. Jest 
to zupełnie co innego iak Jenerał Jackson. 
Ten ostatni, podobny do zapalonych de- 
mokratów, iest równie dziki w swoim cha- 
rakterze iak niesprawiedliwy w swoićm po- 
stępowaniu. Jest to bożyszcze pospólstwa; 
a pospólstwo zawsze się skłania do tych 
którzy biorą środki gwałtowne i' ostate- 
czne. Gdyby Pan Jackson był obrany 
Prezydentem , miałby politykę stósowną 
do swoiego usposobienia, byłby : nade- 
wszystko nieprzyjacielem Anglii. Pan A- 
dams przyjął zasadę nierównie roztropniey- 
szą i zastósowaną lepićy do obecnego po- 
łożenia Zjednoczonych Stanów; pożegnał 
demokratów, bo wie z przekonania źe ich 
prawidła nie są zgodne ze szezęściem Na- 
rodów ani spokoynością Państw. (Dr. bl.) 
— Wymowa Pana Benjamina Constant, 
mówi Drapeau blanc, iest zapełnie inna od 
wymowy Jenerała Foy. Nie iest to ogień 
porywaiący, iego mowa nieporusza do Ży- 
wego, nie umie on nareszcie ukogićy myśli 
pokryć bogatym haftem ; lecz zręcznie pod- 
suwa swoie zdanie, i poddaie słowa prze- 
ciwnikowi które tenże przyymuie, ieżeli 
nie ma dosyć przenikliwości, ażeby ie ia- 
ko zdradliwe odrzucił. — Mowom Pana 
Benjamin Constant niedostaie nadewszyst- 
ko powagi. Zręczność skryta w podsu- 
waniu zdania, nie ma godności ani iest do- 
wodem wielkiego talentu. Jenerał Foy 
przewodzi i pociąga słowami, lecz pano- 
wanie jego iest krótko trwałe. Jego myśl 
nie umie ujarzmić uwagi słuchacza i uczy- 
nić ją niecierpliwą w dociękaniu końca. 
Jego zamiar iest zaraz od początku wia- 
domy, a obroty są zawsze te same. Ros- 
Prawy uważa zapole bitwy, posuwa się 
naprzód, nie żeby przekonał rozumowa- 
niem, ale Żeby nakazał swoią powagą. P. 
enj. Constant mówi do poięcia; Jenerał 
9Y chce myśl uiąć pod powagę wodza. 
wszy nie maiąc nic wielkiego w sobie, 
bawi Ale nie włada; drugi zaś wykonywa 
samowładztwo nad umysłami tych których 


koda i lecz takich coraz mnieysza iest 


Zdanię P 


> ana Constant, tak różne od 
zdania Gen 


erała Foy, iest obrazem demo- 


. kracyi =. ; h; 
kracy Pokoiowéy, Mówca ten, usiłuie c- 


kazać D Wyższym przez doskonalszy spo- 
sób wydawania pism ulotnych w matery- 
ach politycznych. 
znaie tylko: demokracyą woyskową , ini- 
gdy z nią nie łączy demokracyi kupieckićy, 
uważając ią tylko iako posiłkową. P. Benj. 
Constant ma iednak tę „ostatnią demo- 
kracyą za bardzo Ważną, stara się nawet 
przekonać o tém sam siebie, co ma nie raz 


Tamten przeciwnie u- | \ 


od wszelkiéy 


wielkiéy pracy nad sobą staie się powo- 
dem. 'Ten mówca zmieniał często zdanie 
w rzeczach administracyi publicznćy. I tak, 
Życzył sobie z początku, ażeby cała moe 
Rządu zlana była w ręce właścicieli grun- 
towych; ten sposób myślenia miał dosyć 
długo, i tak myślał wwieku nawet doy- 
Teraz zaś obstaie przy handlu i 
niewidzi Żadnćy różnicy moralnćy ani po: 
litycznóy w obu rodzaiach własności ru- 


rzałym. 


chomćy i nieruchomćy. 


Wszystko, aż do prac umysłowych, iest 
Jednak zdawaćby 
się mogło , iż z żalem przyiął podobne na- 
Często odwołńie sam siebie mimo- 
wolnie, i wtenczas powstaje na egoizm, 
na ten świat materyalny , gdzie tylko zysk 
i towar, gdzie użytek bierze górę, gdzie 
bankierowie i wexlarze składaią demokra- 
cyą Sybarytów, zdolną popsuć władze umy- 
słowe i ludzi przemienić w wy1obników. 
Widać jeszcze i to Że Pan Constant uro- 
dził się zczuciem delikatnóm; władza sza- 
bli oburza go, dowodem iego pismo prze- 
ciwko przywłaszczycielowi; nigdy nare- 
Foy. 
Mógłby wprawdzie trzymać się zawsze de- 
mokracyi kupieckićy, ale co go ta koszta- 
ie! ile cierpieć musi dla nićy! Czyliź bę: 
dzie musiał przyiąć zdania pospolite i spo- 
wszedniałe które składaią symbolum àpo- 
stołów  dzisieyszóy liberalności ? Przykra 
to iest konieczność dla człowieka takiego: 
zamiast Żalić się na niego, litować się nad 
nim potrzeba Że ma taki kłopot na gło- 
Pan Constant zostaiąc demokratą, 
wyrzekł się swoich zwyczaiów , swoich u- 
podobań, słowem wszystkiego co składa- 
ło delikatnieyszą część iego istoty i krwa- 
Jest to 
wygnany z Rain Adam który w pocie czo- 
ła swego pracuie: przykra służba która 
nie wypływa z powołania, i którą narzu- 


u niego materyalnćm. 


uki. 


szcie nie zgodzi się z Jenerałem 


wie. 


wo teraz na chleb zarabiać musi. 


ciły okoliczności ! 


W istocie, gdzież P. Benj. Constant czer- 


pał zasady swoićy demokracyi? Patrząc 
na rzecz tę zblizka, widzimy iż iego de- 


mokracya na niczćm się nie opiera, i Że 


cała iest w uroieniu; nie przyiął ićy z 


przekonania ani z doyrzałćy rozwagi; iest 


to dłag młodości, który przyznał w wie- 
ku doyrzalszym ; iest to zabawka kosztem 
ladu i porządku towarzyskiego , udosko- 
nalona w różnych domach pośród roztar- 
gnień wielkiego świata. W tóm trzeba mu 
przyznać niepospolitą zdatność i byłby ją 


dalćy posunął gdyby się był oddał zupeł- 


nie wrodzonemu natchnieniu: przez tonie 
iest dosyć silnym ani dosyć przekonywa- 
iącym, i nie będzie nigdy pierwszego miey- 
sca trzymał ani w literaturze ani w polityce. 

Rodzay iego wychowania w tych obu 
przedmiotacb powstał ze zdań iakie pano- 
wały w Genewie przed rewolucą po do- 
brych domach. Zakres tych zdań po- 
większony był przez rodzinę Nekera , 
który go przeniósł do towarzystw Pa- 
ryzkich; późnićy Pani Stael nadała mu o- 
statnie cechy charakterystyczne ; jest to 
szkoła Jana Jakóba Rousseau oczyszczona 
z dzikości założyciela i zastósowana do 
świata, o ile to bydź mogło. Myśli wzię- 
te z Emila, stanowią ducha tego to- 
warzystwa genewskiego , iako to wstręt 
etykiety owych czasów, 


WARSZAWSKIEGO z dnia 7 Kwietnia 1825. 


ca : 


i zamiłowanie wżyciu podług prostćy na- 
tury. Chciano ieszcze połączyć rozrywki 
światowe z uciechami miłości własnćy i wý- 
mysłami sercą +o których Rousseau tak 
dobrze umiał mówić. Tym sposobem 
zrobił się zbiór uczuć epikureyskich i sen- 
tymentalnych, z którego wyrodziła się de- 
mokracya wygórowana, zasadzaiąca się na 
odcieniach i kierankach, lecz w którćy nie 
ma nic stałego, nic prawdziwego, prócz 
śmieszności którą za sobą pociąga. 
Kończąc o Panu Constant, dodamy, że 
tam gdzie może ograniczyć się na krót- 
kićm przemówieniu z mowniey, i kiedy 
ma do tego sposobność że się może przy- 
gotówać, na tenczas iego talent żywo 
iaśnieie, Można mu i to dołożyć, 
Że choć nie ma męzkićy silnćy wymowy, 
ma atoli zwięzłość, delikatność, popra- 
wny styl, ironiczny bez zbytku, i przytóm 
jest oszczędny w użyciu czasu swego iako 
i drugich. Lecz gdy mu się zdarzy wy- 
Jać całą swoię duszę na iakie wielkie 
dzieło, podówczas iego  imaginacya 
gaśnie, iego myśl maleie; staje się 
rozwlekłym i pokaznie że nie jest stwo- 


| rzony aby mógł wydać coś wielkiego. Ge- 


niusz iego wydaie nam się zupełnie kc- 
biec : przyiemny w szczegółach, lecz po- 
wierzchowny i nic nie znaczący co do 
reszty. Zawsze ogół myśli uchodzi iego 
uwagi. » 


WIADOMOSCI 
"LITERACKIE. 


Mémoires inédits de Mme de Genlis i t, d, 
Pamiętniki niewydane Pani de Genlis, o 
wieku ośmnastym i rewolucyi francuskiey, 
począwszy od roku 1756 aż do naszych 
czasów. 

(z Dzien. Drapeau blanc.) 

Dwie Kobićty za dni naszych, nabyły 
wielkićy sławy literackićy. Lecz taka iest 
różnica w ich talencie iak w charakterze 
i opiniach. Pani Stac? ma więcćy może 
mocy i zgłębiania; Pani de Genlis zaś wię- 
céy gustu, prostoty i czucia; pierwsza nie- 
ustannie chciałaby błyszczeć, druga zmie- 
rza zawsze do iakiego celu chwalebnego. 
Jedna uderza nas często powierzchownością 
pełną pretensyy i iest zawsze wystroiona; 


„druga zniewala nas i zaymuie naturalno- 


ścią prawdziwą i czystą. Tamta chce wła- 
dać umysłem czytelnika, ta chce się iemu 
tylko podobać. Pani Stael okazuie zbyt 
wiele chęci przewodzenia , Pani Genlis chce 
tylko zostać się przy dobrych prawidłach. 
Pyszna Baronowa potrzebnie mieć przyia- 
ciół którzyby ią uwielbiali i byli ślepemi ` 
ićy uczniami, skromna Hrabina szuka tył- 
ko takich osóh, w którychby znaleśdź mó» 
gła światłą radę i szczere przywiązanie. 
Te dwie kobiety które tak różnemi dro- 
gami szły do sławy, spotkały się prze- 
cież ieden raz w Życiu ze sobą: lecz nie 
długą była wspólna icb podróż. , Pani Stael 
i Pani Genlis obiedwie iednakowo uprze- 
dziły się względem owych światowych teo- 
ryy, które tylu osobom na początku rewo- 
lucyi francuzkićy umysł i oczy zawiązały; 
można z Tutwością przebaczyć obłąkanie, 
pochodzące z pomyłek nczciwego serca, 
takim osobom , które dowiodły przez u- 


— > - 


196 
czucia szlachetne i uczynki cnotliwe, Że | skrycie, gdyby to było w moićy mocy. 
ich omamienia i błędy nie wypływają ze | W podeszłym będąc wieku (*) kto ty- 
źródła nieczystego , i gdy nie zmieniły do- | le ed ki ucierpiał, i tyle na siłach osła- 


broci pierwotnego ich charakteru. 

Lecz Pani Stael uważała ciągle rewolu- 
cyą za tryumf swoich zasad filozoficznych 
któremi śię przejęła w młodości, i wi- 
działu w nićy spełnienie wielkiego dzieła 
żapowiedzianegó od ićy domowych, proro- 
ków i upragnionego od ićy krewnych i 
przylaciół. > 

Prźeciwnie Pani | Genlis, rozsądna w u- 
ważaniu rzeczy i bardzo dobrze umiesczo- 
ńa do postrzegania błędów i zamieszań wy- 
nikłych z naszćy rewolucyi , nie usprawie- 
dliwiała ićy bynaymnićy, lecz ią brała 


- za epokę odrodzenia się moralnego i poli- 


tycznego dla caąłćy Francyi ; a- nawet i 
w tém poś kobyła wyznać swóy błąd i 
zmazała GAR chetnie broniąc, z naraże- 
niem własnego Życia, prawych zasad prze- 
ciwko prawidłom okropnym które się za- 
częły rozwiiać w ićy oczach. Jéy rywal- 
ka zawsze niewidoma i głucha na prze- 
strogi naystrasznieyszego doświadczenia, 
uparła się w zdaniu, i wnaygwałtownićy- 
szych wypadkach rewolueyi widziała tyl- 
kö sceny trafunkowe, niezdolne aby za- 
stanawiać mogły oko Filozofa zaiętego do- 
skonałością Dramatu, i wybornóm, iakie 
miało nastąpić, rozwiązaniem. Pani Stael 
nie mogła więc ani też cliciała odrzucić 
mamiącego szkiełka przez które patrzyła 
na niezgody domowe Francyi; Pani Genlis 
przeciwnie z żalem szezerym poznała iak 
mylne i zwodnicze to szkiełko było ; tam- 
ta zatopiona w swoim politycznym roman- 
tyzmie , oryginalną się stała i dziwną; ta 


_wyznaiąc w prostocie serca pomyłkę, po- 


wróciła do dawnych prawideł, iako  ie- 
dnych których się trzymać była powinna, 
i które były iedynie ićy godnemi. 

Bez wątpienia rychłe nawrócenie Pani 
Genlis przypisać należy zasadom Religii , 
którą zawsze szanowała, w którćy miała 
wiarę i nadzieię, którćy się tak ciągle i 
tak przykładnie poddawała i od którey 
dziś odbiera tak słodkie i drogie pociechy. 


Przeciwnie zaciętość w zasadach postrze- 


gać się daie u Pani Stadl, nawet aż w 


Akcie testamentowym , polityczno - literac- 
które 
Pamiętniki Pani 


kim, i w ićy pismie o rewolńcyi 
wyszło po ićy Śmierci. 
Genlis dadżą zapewne wcale inne wyobra- 
żenie o tćy Damie: wszędzie czci onai po- 
waża to có ludzie czcić i szanować zwykli 


ipowinni ; wszędzie wyznanie szczere i o- 


twarte błędów i przewinień następuie bez 
tćy gorszącey pychy, która towarzyszyła 
już nie iednćy literackićy spowiedzi; na- 
teszcie Autorka wynurza wszędzie Żal Že 
dobrym swoim uczynkom nie umiała na- 
dać pobudek takich, któreky ią doskonal- 
szą mogły były uczynić. 

Nie mówi ona zuchwale do Boga woła- 
iąc: « Stawam przed Tobą z tą księgą w 
ręku, powiedz czy kto był lepszym óde- 
mnie « lecz ićy pióro kreśli następuiące u- 
czucia : 


«Gdybym chowała w sercu naymniey- 


szy gniew, naymnieyszą obrazę przeciw 


tym o; których mówić będę, zaprzestała- 
bym natychmiast pracy moićy, z boiaźni, 
aby pomimo woli móićy nie wcisnął się 
do dzieła iaki złośliwy lub gorzki wyraz; mo- 
ge się zaprzysiądź, na nayświętszą prawdę , 
iż nie mam w duszy naymnieyszego Żalu 
do kogokolwiek bądź, i że w każdey chwi- 
li życia mojego byłabym z chęcią służy- 
ła naywiększemu nieprzyiacielowi, nawet 


bił się przez pracę, widok grobu iest tak 
bliskim iż/nie potrzeba wielkiego wysile- 
nia imoaginacyi aby na niego mieć ciągle 
zwrócony umysł.... W takim stanie, 


wszystkie omamienia światowe są niczćm, | 


wszystkie drobne próżności są należycie 
cenione, i wszystkie nieŃawiści zgasły. 
Z głębi wiecźney nocy ieden głoś od stwo- 
rzenia świata wzywa miłosierdzia Boskie- 
go. Naywyższy Sędzia zapytuie się tam': 


A czy przebaczałeś ty?.... Tak jest, Pà- | 


nie, przebaczałam zcałćy tóy duszy którąś 
Ty Boże stworzył, aby Ciebie znała iko- 
chała, która przeznaczona iest do nayczyst- 
szćy miłości i którą poniża i szpeci wszel- 
ka nienawiść.... Przebaczałam o Boże! 
Ciebie biorę za Sędziego, ty prowadź pió- 
ro moie i racz sprawić aby się do niego 
nie wcisnęło żadne przykre słowo; ieże- 
lim popełniła iaką niesprawiedliwość, u- 
czyń to abym ią sobie przypomniała i na- 
prawiła ią, iżbyś Ty mi ićy nie wyma- 
wiał. Niech nadewszystko dobroć i nie- 
winność panuią w tem dziele, i niech bę- 


dzie czystćm aby użytecznóm być mógło. «| 


Domyśleć się można iż książka pisana 
w tym duchu zawiedzie nie jednego miło- 
śnika zgorszenia, przyzwyczaionego smako- 
wać w tym nieszlachetnym rodzaiu zabawy, 


‘iaki mu dawać zwykło tyle innych ogło- 


szonych dzisiay pamiętników; nie należy 
atoli sądzić , iż styl dzieła Pani Genlis 
iest zbyt powaźńy; trudno iest nawet dać 
ludziom światowym coś do ręki więcéy 
zabawnego i przyiemnego. 

Wychowana będąc na dworze i Żyjąc 
zawsze na wielkim świecie, Pani Gen- 
lis mogła iedynie sama wystawić wierny 
obraz towarzystwa zgasłego i nieistnące- 
go, obraz. wieku nietylkó upłynionego 
lecz nawet zatartego w pamięci Żyiących 
dziś pokoleń. 

Naywiększą ciekawość wzbudza w tych 
dwóch tomach, o których dziś mówimy, 
ów szereg obrazów wziętych « osób któ- 
re na Świecie grały role mnićy więcey 
znaczące. W tćy mierze Pani Genlis o- 
kazała rzadki talent. Zdarza się często, 
że czytaiąc opis osoby którćy nigdyśmy nie 
znali, zdziwieni iesteśmy wyrazem prawdy i 
Życia który w obrazie, panuie, i mówimy 
do + siebie mimowolnie: iak to musi 
być podobne! Takie wrażenie sprawu- 
ie czytanie tych opisów; wzory widziała 
dosyć długo i dosyć zblizka, ażeby nie 
miała przy swoićy wrodzonćy zręczności 
trafić dokładnie głównych rysów składa- 
iących fizyonomią każdego z nich. 

W następnym artykule przytoczymy wy- 
iątki niektóre, maluiące szczególnieyszym 
sposobem czasy i ludzi, których autorka 
wystawia, przytóm dodamy anegdoty na- 
der ciekawe i mało znane. Będziemy 
przymuszeni zastósować się Zz temi wyiąt- 
kami do obszerności mieysca w naszćm 
pismie zukreślonego , i Żałuiemy zawcza- 
su iż nie będziemy mogli umieścić w nićm 
ciekawego opisu podróży Autorki do Fer- 
ney i szczegółów tyczących się zerwania 
przyjaźni z Janem Jakóbem Rousseau. 

Pani Genlis która z wielką delikatnością 
stara się unikać wszelkich uprzedzeń, 
mogłaby bardzićy niż kto inny być wy- 
mówioną Że się im poddaie, gdyż ićy uprze- 
dzenia nigdy ią ieszcze nie zawiodły. Je- 
KS T IERES KK SEO IE PE EC E PO. 


(1.) Pani Genłis ma dziś 79 lat, a pisała to 
wieysce przed 13 lsty. 


szcze była bardzo młodą , ieszcze nie zna* 
ła ani Patryarchy Ferneyskiego ani dzieł 
filozofa ż Genewy, a iuż miała do nich 
pewny rodzay antypatyi czyli wstrętu na- 
turalnego , który aż nazbyt potém został 
usprawiedliwionym. 


Oświadczenie względem podróży Barona 

Wrangel. 

Doktor Kieber , lekarz wyprawy Barona 
IY rangel ogłosił w Dziennikach Peters- 
burskich artykuł następuiący : 

Podróż za naywyższym rozkazem odby- 
ta od roku 1820 do 1824, pod dowództwem 
Barona Wrangel na morzu lodowatćm i 
na brzegach iego, powszechną wzbudziła 
ciekawość; dowodem tego mnóstwo wia- 
domości a nawet eałkowitych opisów u- 
mieszczanych w Gazetach i Dziennikach 
wszystkich kraiów. 

Jm ważnieysze z tćy podróży, podług zda- 
nia nayznakomitszych uczonych naszych, 
wyniknęty wypadki, tém potrzebnieyszą iest 
rzeczą uprzedzić publiczność że wiadomo- 
mości umieszczane w pismach publicznych 
po większey części są błędne i fałszywe. 

Takie są mianowicie artykuły dotyczące 
się téy podróży. w dziennikach francuzkich, 
w kupieekićy' gazecie Hamburskićy (*) i w = 
wielu dziennikach rossyyskich.  Wyłączam 
z nich niektóre moie artykuły umieszczo= 
ne w //iesiniku Sybirskim , które iednak- 
Że przez podwóyne tłómaczenie wielw 
zmianom uległy. 

Oświadczę teraz to tylko, że prócz dzienni- 
ków które przez osoby należące do tćy 
wyprawy złożone zostały dawnemu ich 
dowódzcy , wiele części naszych postrze- 
żeń wyydzie osobno na widok publiczny: 
W tćy chwili zaymuię się ułożeniem pa- 
miętników dotyczących się historyi natu- 
ralnćy. Dopiero z autentycznego ogłosze+ 
nia opisu naszćy wyprawy osądzi publi- 


„ezność o ile są godne zaufania, wiadomo- 


Ści ogłoszone do tego czasu, a zwłaszcza 
te które umieścił Kapitan Jon Cochrane 
w swoićy podróży wydanćy w roku prze- 
szłym w Londynie. « 
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— Cesarz Jmść Austryacki nadał Panu 
John Browne Kapitanowi w służbie An- 
gielskićy zamieszkałemu w Wiedniu, pa- 
tent na lat 5 na wynalazek robienia lamp 
różnego kształtu i wszelkiego materyału, 
które tak są urządzońe, Że można w nich 
gaz zgęścić, przenosić ie z iednego miey-. 
sca na drugie i używać, podobnie iak 
zwyczaynych lichtarzy, równie w spokoy- 
nym iako i ruchomym stanie dla oświece- 
nia ulic, gmachów, wież, okrętów i 
poiazdów, a to w sposobie pożytecznym 
i wygodnym. ź 

— Dr. Bouly, uczony dziwak, rozstał 
się z tym światem w Valenciennes przy 
końcu miesiąca Stycznia b. r.—  Posia* 
daiąc maiątek wynoszący 100,000 franków 
żył zawsze samotnie, bez służącego. Ziwy- 
kłym iego pokarmem „ który często na us 
licy pożywał, był chleb i mleko , napo- 
iem zaś czysta woda. W iego pokoju nie- 
postał nigdy ogień ani światło. Chodził 
w iednych zawsze sukniach w każdćy po- 
rzeroku, a w iego pomieszkaniu , w nędze 
nćy izdebce sa dachem, nie znaleziono 
ani sprzętów uni naczyń, wyiąwszy ogro" ` 
dowe grabie, które mu służyły ża pulpit 
do czytania. Miał on sporządzić testór 
ment w przyzwojtey fórmie na korzyść 
swoićy krewney. (G. B. H.) > 


żę 0 owa n. ae OP ee Ń 
CPrw Momtorsð był z téy Gazety wzięty ar 
tykul o podróży Barona FFrangel. 


